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Sport w gminie

Strażackie ćwiczenia

Podatki

Dzień Seniora

Bajka

W numerze:

11 listopada samorządowcy z  powiatu słupskiego uczest-
niczyli w obchodach 94. rocznicy odzyskania przez Polskę 
Niepodległości. Obchody w  Słupsku rozpoczęły się mszą 
świętą w intencji Ojczyzny celebrowaną w kościele Mariac-
kim. Po mszy jej uczestnicy przeszli ulicami Słupska na plac 
Zwycięstwa, gdzie odbył się apel poległych przy salwie ho-
norowej oraz uroczyste składanie wieńców i  kwiatów pod 
pomnikiem Żołnierza Polskiego
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94. rocznica odzyskania przez Polskę Niepodległości

Pod koniec I wojny światowej zadaniem najistotniej-
szym było stworzenie centralnego ośrodka dyspozy-
cyjnego, kontrolującego wysiłki całego społeczeństwa 
polskiego w walce o niepodległość i kształt terytorialny 
państwa. 15 VII 1917 roku powstał w Lozannie Ko-
mitet Narodowy Polski (KNP). Po kilku miesiącach, 
po przeniesieniu jego do Paryża został uznany przez 
główne państwa alianckie za oficjalną reprezentację 
polską. Mieliśmy więc namiastkę rządu na emigracji. 
Z kolei wielu przedstawicieli drobnej burżuazji wiązało 
swe nadzieję z endecją i Romanem Dmowskim, który 
we Francji próbował drogami dyplomatycznymi zdo-
być poparcie dla polskiej sprawy. Najistotniejszą zaś 
rolę w kraju odgrywała początkowo Rada Regencyjna 
mająca siedzibę w Warszawie, z woli okupantów po-
wołana do życia 12 IX 1917 jako władza zwierzchnia 
dla proklamowanego rok wcześniej marionetkowe-
go Królestwa Polskiego. Położyła ona duże zasługi 
w budowaniu państwowości polskiej. 7 X 1918 roku 
wydała manifest do narodu polskiego w którym sta-
wiała za swój najważniejszy cel zbudowanie państwa 
polskiego obejmującego ziemie wszystkich zaborów. 
Manifest został przyjęty przez ludność polską bardzo 
przychylnie. W  tak skomplikowanej sytuacji pojawił 
się nowy czynnik polityczny. 10 listopada zwolniony 
z Magdeburskiego więzienia przybył do Warszawy Jó-
zef Piłsudski. Józef Piłsudski cieszył się, z rozmaitych 
powodów, dużym autorytetem wśród społeczeństwa 
polskiego, a o jego uwolnienie upominały się od dłuż-
szego czasu różne gremia – m. in. Rada Regencyjna 
oraz zdominowany przez jego zwolenników rząd lubel-
ski. Nawet nieprzychylne mu środowiska narodowo-
demokratyczne nie miały wątpliwości, że objęcie przez 
marszałka Piłsudskiego władzy doprowadzi do uspo-
kojenia nastrojów społecznych. Przekazywanie władzy 
Piłsudskiemu trwało 3 dni. Z rąk Rady Regencyjnej, 
dzień po powrocie, 11 listopada przyjął naczelne do-
wództwo wojsk polskich o godzinie 17. Postanowił 
zostać w Warszawie i podporządkować sobie galicyj-
ską PKL Witosa i rząd lubelski. Jeżeli rada wiązała na-
dzieję na umocnienie swojej pozycji przekazując kom-
petencję Piłsudskiemu bardzo szybko zrozumiała, że 
były one złudne. 16 listopada Piłsudski wysłał depesze 
do rządu brytyjskiego, włoskiego i  amerykańskiego 
i wielu innych, ogłaszając istnienie Państwa Polskiego 
Niepodległego, obejmującego wszystkie ziemie zjed-
noczonej Polski.

Obchody Święta Niepodległości w regionie…
11 listopada br. wicestarosta słupski Andrzej 
Bury, przewodniczący Rady Powiatu Słupskie-
go Ryszard Stus oraz radni Marcin Białas i Piotr 
Wszółkowski uczestniczyli w  obchodach 94. 
rocznicy odzyskania przez Polskę Niepodległo-
ści. Obchody w Słupsku rozpoczęły się tradycyj-
nie mszą świętą w  intencji Ojczyzny w kościele 
Mariackim, po której uczestnicy przeszli ulicami: 
Łukasiewicza, Jagiełły, Anny Łajming i Deotymy  
na plac Zwycięstwa. Uroczystości rozpoczęły się 
od złożenia meldunku przez dowódcę garnizo-
nu i wciągnięcia na maszt flagi państwowej. Po 
okolicznościowym przemówieniu odbył się apel 
poległych, oddano salwę honorową oraz złożo-
no kwiaty pod pomnikiem Żołnierza Polskiego. 
Wiązankę od mieszkańców powiatu słupskiego 
złożyli przewodniczący Rady Powiatu Słupskiego 
Ryszard Stus i radny Marcin Białas. Można było 
też obejrzeć defiladę i po oficjalnych uroczysto-
ściach posilić się wojskową grochówką. Miesz-
kańcom, którzy przybyli na plac Zwycięstwa 

wręczano kotyliony i chorągiewki w barwach na-
rodowych. Uroczyste obchody Święta Niepodle-
głości w Ustce rozpoczęła msza święta w koście-
le pw. NMP Gwiazdy Morza w intencji ojczyzny. 
Przy pomniku Polskiego Państwa Podziemnego 
1939-1945 odbyła się ceremonia wojskowa – 
okolicznościowe przemówienia, apel poległych 
i  złożenie wieńców. W  imieniu mieszkańców 
powiatu słupskiego kwiaty złożyli wicestarosta 
Andrzej Bury i radny Piotr Wszółkowski. Po po-
łudniu w Domu Kultury władze miasta spotkały 
się z  kombatantami i  uczniami usteckich szkół. 
Zwieńczeniem obchodów był recital znanej ak-
torki Olgi Bończyk. Narodowe Święto Niepodle-
głości obchodzone jest co roku 11 listopada dla 
upamiętnienia rocznicy odzyskania przez Naród 
Polski niepodległego bytu państwowego w 1918 
roku po 123 latach od rozbiorów dokonanych 
przez Rosję, Prusy i  Austrię. Ustanowiono je 
w ostatnich latach II RP, a przywrócone zostało 
w roku 1989. � Maria Matuszewska

…i w Gminie Kobylnica
Z okazji obchodów Dnia Niepodległości 9 listo-
pada 2012 Gminne Centrum Kultury i Promocji 
w Kobylnicy zaprosiło młodzież gimnazjalną, 
kombatantów oraz Klub Seniora z Kobylnicy, na 
montaż muzyczno-filmowy oraz krótkie etiudy 
teatralne o tematyce niepodległościowej. Widzo-
wie mogli oglądać występ grupy teatralnej „Teatr 
Młodych Gotów”, który zaprezentował krótkie 
epizody sceniczne, wysłuchać występu młodych 
uczestników warsztatów muzycznych Centrum 
Kultury oraz wokalistki Igi Narloch. Podczas 
obchodów Dnia Niepodległości ogłoszono rów-
nież laureatów konkursu plastycznego dla szkół 
podstawowych i gimnazjalnych z naszej gminy 

pn. „Wolność” zorganizowanego przez Gminne 
Centrum Kultury i Promocji w Kobylnicy. Prace 
konkursowe zostały zaprezentowane podczas 
wystawy pokonkursowej w holu Centrum.� AB
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Rada Gminy
uchwaliła:

8 listopada 2012 roku 
Porządek sesji: 
1. Otwarcie XXIX sesji Rady Gminy - 

stwierdzenie quorum. 
2. Przyjęcie porządku obrad. 
3. Przyjęcie protokołów z XXVIII sesji Rady 

Gminy Kobylnica. 
4. Informacja Przewodniczącego Rady 

Gminy o działaniach podjętych w okresie 
międzysesyjnym. 

5. Sprawozdanie z działalności Wójta Gminy 
Kobylnica w okresie międzysesyjnym. 

6. Przedstawienie informacji dot. analizy 
oświadczeń majątkowych. 

7.Informacja o stanie realizacji zadań 
oświatowych w Gminie Kobylnica za rok 
szkolny 2011/2012. 

8. Rozpatrzenie projektów uchwał Rady Gminy 
w sprawie: 

 a) zmiany Wieloletniej Prognozy Finansowej 
Gminy Kobylnica na lata 2012-2020, 

 b) o zmianie uchwały budżetowej Gminy 
Kobylnica na 2012 rok, 

 c) określenia wysokości stawek podatku od 
nieruchomości na terenie Gminy Kobylnica, 

 d) zmiany uchwały Nr XV/143/2011 Rady 
Gminy Kobylnica z dnia 10 listopada 
2011 r. w sprawie określenia wzoru 
informacji i deklaracji w sprawie podatku od 
nieruchomości,  podatku rolnego i podatku 
leśnego, 

 e) szczegółowego sposobu i zakresu 
świadczenia usług w zakresie odbierania 
odpadów komunalnych od właścicieli 
nieruchomości i zagospodarowania tych 
odpadów, 

 f) Statutów Sołectw Gminy Kobylnica, 
 g) ustalenia Regulaminu określającego 

wysokość oraz warunki przyznawani 
nauczycielom dodatków: za wysługę lat, 
motywacyjnego, funkcyjnego oraz za warunki 
pracy: szczegółowy sposób obliczania 
wynagrodzenia za godziny ponadwymiarowe 
i za godziny doraźnych zastępstw, ustalenia 
wysokości innych nagród i świadczeń 
wynikających ze stosunku pracy, dla 
nauczycieli zatrudnionych w jednostkach 
oświatowych prowadzonych przez Gminę 
Kobylnica, 

 h) przyjęcia Programu Współpracy Gminy 
Kobylnica z organizacjami pozarządowymi 
i innymi podmiotami prowadzącymi 
działalność pożytku publicznego na 2013r., 

 i) przyznania honorowego tytułu „Zasłużony dla 
Gminy Kobylnica”, 

 j) zmiany uchwały w sprawie wyrażenia zgody 
na zawarcie umowy partnerskiej między

 Powiatem Słupskim a Gminą Kobylnica. 
9. Wolne wnioski i zapytania. 
10. Zakończenie XXIX sesji Rady Gminy 

Kobylnica. 

UCHWAŁA NR XXIX/260/2012
Rady Gminy Kobylnica z dnia 8 listopada 2012 r. w sprawie określenia wysokości stawek 
podatku od nieruchomości na terenie Gminy Kobylnica. Rada Gminy uchwala, co następuje:

§ 1. Określa się stawki podatku od nieruchomości na terenie Gminy Kobylnica w wysokości:
1) od budynków mieszkalnych lub ich części – 0,60 zł od 1 m2 powierzchni użytkowej,
2) od budynków lub ich części związanych z prowadzeniem działalności gospodarczej oraz 
od budynków mieszkalnych lub ich części zajętych na prowadzenie działalności gospodar-
czej – 20,50 zł od 1 m2 powierzchni użytkowej,
3) od budynków lub ich części zajętych na prowadzenie działalności gospodarczej w zakre-
sie obrotu kwalifikowanym materiałem siewnym – 10,65 zł od 1 m2 powierzchni użytkowej,
4) od budynków lub ich części związanych z udzielaniem świadczeń w rozumieniu przepi-
sów o działalności leczniczej, zajętych przez podmioty udzielające tych świadczeń – 4,63 zł 
od 1 m2 powierzchni użytkowej,
5) od pozostałych budynków lub ich części, w tym zajętych na prowadzenie odpłatnej statu-
towej działalności pożytku publicznego przez organizacje pożytku publicznego – 6,50 zł od 
1 m2 powierzchni użytkowej,
6) od budowli – 2 % ich wartości określonej na podstawie art. 4 ust. 1 pkt 3 i ust. 3 - 7 
ustawy o podatkach i opłatach lokalnych,
7) od gruntów związanych z prowadzeniem działalności gospodarczej, bez względu na sposób 
zakwalifikowania w ewidencji gruntów i budynków – 0,85 zł od 1 m2 powierzchni gruntów,
8) od gruntów pod jeziorami, zajętych na zbiorniki wodne retencyjne lub elektrowni wod-
nych – 4,51 zł od 1 hektara powierzchni,
9) od gruntów pozostałych, w tym zajętych na prowadzenie odpłatnej statutowej działal-
ności pożytku publicznego przez organizacje pożytku publicznego – 0,40 zł od 1 m2 po-
wierzchni gruntów.
§ 2. Stawkę podatku od nieruchomości określoną w § 1 pkt 5 obniża się o 40 % dla budyn-
ków lub ich części użytkowanych przez emerytów i rencistów otrzymujących swoje świad-
czenia z tytułu pracy w rolnictwie, z wyłączeniem budynków lub ich części wykorzystywa-
nych do prowadzenia działalności gospodarczej.
§ 3. 1. Poza przypadkami wymienionymi w art. 7 ustawy o podatkach i opłatach lokalnych, 
zwalnia się od podatku od nieruchomości:
1) budynki i budowle oraz grunty wykorzystywane na cele ochrony przeciwpożarowej;
2) budynki i budowle oraz grunty wykorzystywane na potrzeby ochrony bezpieczeństwa 
publicznego;
3) budynki, grunty, budowle i urządzenia służące do gromadzenia, odprowadzania i oczysz-
czania ścieków;
4) budynki, grunty, budowle i urządzenia służące do produkcji, uzdatniania i przesyłu wody.
2. Zwolnienia, o których mowa w ust. 1 nie obejmują budynków i gruntów związanych z 
prowadzeniem działalności gospodarczej.
§ 4. Poboru podatku od nieruchomości dokonują sołtysi, lub osoby upoważnione Uchwałą Rady 
Gminy w drodze inkasa, bądź płatny jest w kasie Urzędu Gminy Kobylnica lub na konto bankowe.
§ 5. Wykonanie Uchwały powierza się Wójtowi Gminy Kobylnica.

Podatek rolny
Przedmiotem opodatkowania podatkiem 
rolnym są grunty sklasyfikowane w ewidencji 
gruntów i budynków jako użytki rolne lub jako 
grunty zadrzewione i  zakrzewione na użyt-
kach rolnych, z  wyjątkiem gruntów zajętych 
na prowadzenie działalności gospodarczej 
innej niż działalność rolnicza. Podatnikami 
podatku rolnego są osoby fizyczne, osoby 
prawne, jednostki organizacyjne, w tym spółki 
nieposiadające osobowości prawnej, będące 
właścicielami gruntów; posiadaczami samo-
istnymi gruntów; użytkownikami wieczystymi 
gruntów; posiadaczami gruntów stanowią-
cych własność Skarbu Państwa lub jednostki 
samorządu terytorialnego.

Stawki podatku rolnego na 2013 r. wynoszą: 
rolnicy tj. powyżej 1h fizycznego bądź prze-
liczeniowego – 189,65 zł
nie rolnicy, tj. poniżej 1h fizycznego i przeli-
czeniowego – 379,30 zł
Podatek leśny. Przedmiotem opodatkowa-
nia podatkiem leśnym są grunty leśne skla-
syfikowane w  ewidencji gruntów i  budyn-
ków jako lasy, z  wyjątkiem lasów zajętych 
na wykonywanie innej działalności gospo-
darczej niż działalność leśna. Podmiotami 
obowiązanymi do zapłaty podatku leśnego 
są: właściciel, posiadacz samoistny, użyt-
kownik wieczysty. Stawki podatku leśnego 
wynoszą na 2013 r. – 41,0124 zł.
Lasy ochronne – 50% stawki – 20,5062 zł.
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Komorczyn
– mała wieś na peryferiach

Komorczyn - wieś sołecka licząca 107 miesz-
kańców położona jest 15 km na wschód od 
Sławna i około 3 km od stacji kolejowej w Sy-
cewicach. Sołectwo od wschodu graniczy 
z Dobrzęcinem, od zachodu z Noskowem, od 
północy z Sycewicami, a od południa z Żab-
nem. Do Komorczyna wiedzie około 1,2 ki-
lometrowy odcinek asfaltowej, drogi, która 
odchodzi na południe od drogi krajowej relacji 
Słupsk - Sławno. Na południe od Komorczyna 
znajduje się bagnista kotlina, zwana Bagnem 
Komorczyńskim, które odprowadza wody 
do Słupi. We wsi świetlica wiejska oraz kilka 
zabytkowych zagród. Sołtysem Komorczyna 
od 31 lat jest Mirosław Przybył, który razem 
z Jadwigą Piotrowską, Czesławem Krajewskim 
i  Krzysztofem Kowalskim – członkami Rady 
Sołeckiej, rozwiązuje wiejskie problemy i dba 
o  rozwój wsi. Do swojej dyspozycji miesz-
kańcy mają świetlicę wiejską, w której oprócz 
wiejskich zebrań odbywają się imprezy oko-
licznościowe. Jest też plac zabaw z boiskiem 
do siatkówki, wybudowany i  wyposażony 
w  ramach programu Odnowy Wsi Pomor-
skiej. We wsi sklepu już nie ma. Mieszkańcy 
korzystają ze sprzedaży obwoźnej. Po większe 
zakupy trzeba jeździć do Sycewic lub Słupska. 
Do Komorczyna PKS nie dojeżdża. Łączność 
„ze Światem” zapewnia w pogodne dni spa-
cer do pobliskich Sycewic oraz własny środek 
lokomocji. Jak zapewnia sołtys większość 
mieszkańców posiada samochody. O  dojazd 
do szkoły w Sycewicach dzieci nie muszą się 
martwić. Zabiera je i  odwozi autobus Gmin-
nego Zespołu Ekonomiczno - Administracyj-
no - Gospodarczego Szkół w Kobylnicy. O ile 
dojazd do Sycewic prowadzi w  miarę dobrą 
drogą asfaltową, to o wiele gorzej jest z do-
jazdem do Komorczyna. Ta powiatowa droga 
w  okresie jesienno zimowym i  wiosennym 
podczas roztopów trudna jest do przejechania. 

O  jej remont poprzez położenie asfaltu i  od-
wodnienie drogi zabiegają od dawna nie tylko 
mieszkańcy Komorczyna – mówi sołtys Przy-
był. Chcielibyśmy też mieć utwardzoną drogę 
we wsi wraz z ułożonym chodnikiem. Wiejska 
droga w czasie opadów jest rozjechana i trud-
no suchą nogą przejść do świetlicy czy do 
placu zabaw nie mówiąc o wyjściu do sąsiada. 
Ale są to uroki wsi. Liczymy, że władze Gminy, 
które doskonale znają nasze problemy w nie-
długim czasie poprawią naszą wiejską drogę. 
Dbamy też o naszych mieszkańców. Teraz szy-
kujemy im spotkanie z okazji ”Dnia Seniora”, 
a najmłodszym paczki od Św. Mikołaja. W tym 
roku po raz pierwszy zorganizowaliśmy we 
wsi  festyn z zabawą. Cieszył się dużą frekwen-
cją to też w przyszły roku zrobimy następny. 
Mamy już doświadczenie będzie więc dużo 
lepszy.  – mówił dalej Mirosław Przybył. Wieś 
się starzeje. Ubywa mieszkańców. Młodzi wy-
jeżdżają z Komorczyna najczęściej za granicę. 
Starsi, którzy wrośli w  tą ziemię chcieliby tu 
żyć w miarę wygodnie.� TW

Kaszubskie Słoneczniki 
w Sycewicach

Jeszcze do niedawna dzieci z Sycewic w gmi-
nie Kobylnica nie miały szans na przedszkolną 
edukację. Dzięki Unii Europejskiej i  Fundacji 
Kaszubskie Słoneczniki w  wiosce powstało 
kolejne przedszkole. - Przedszkola na wsi są 
niezwykle potrzebne. Pomagają dzieciom le-
piej przygotować się do zajęć szkolnych. Wy-
równują też szanse dzieci z wiosek i miasta – 
mówi Benona Skrzypek z Fundacji Kaszubskie 
Słoneczniki. Za prawie milion złotych Fundacja 
otworzyła właśnie  trzy wiejskie przedszkola. 
W Sycewicach, Duninowie i Starkowie. Miej-
sca nie są przypadkowe. Zdaniem Urzędu 
Marszałkowskiego dzieci z  gmin Kobylnica 
i Ustka miały do tej pory prawie najmniejsze 
w województwie pomorskim szanse na przed-
szkolną edukację. Pierwszy dzień w  przed-
szkolu to wielkie wydarzenie nie tylko dla 
dzieci. Równie rewolucyjne zmiany czekają 
także mamy przedszkolaków, które do tej pory 
siedziały z dziećmi w domach. Teraz spokojnie 
mogą wreszcie pójść do pracy. Zajęcia w wiej-
skich przedszkolach trwają od siódmej do 
siedemnastej. Finansowane przez Unię przed-
szkola będą działały przez co najmniej cztery 
lata. W powiatach słupskim i bytowskim Fun-
dacja Kaszubskie Słoneczniki otworzyła już 16 
bezpłatnych przedszkoli. Uroczyste otwarcie 
przedszkola w Sycewicach odbyło się 7 listo-
pada. Wzięli w nim udział z torbami prezentów 
Wójt Leszek Kuliński, Dyrektor GZEAGS-u Wi-
told Stech oraz kierownik referatu Urzędu 
Gminy Alina Treder. Poza przedszkolem Fun-
dacji Kaszubskie Słoneczniki, w  Sycewicach 
działa też niepubliczne przedszkole „Mali od-
krywcy”. W Kwakowie zostało również otwarte 
przedszkole będące filią Pluszowego Zakątka 
z  Kobylnicy. W  Kobylnicy poza Pluszowym 
Zakątkiem z powodzeniem działa także anglo-
języczne przedszkole „Kredka” i punkt przed-
szkolny „Magiczna Kredka”.� TW
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Z Wiceprzewodniczącym
Rady Gminy Kobylnica
Bogdanem Popielem
rozmawia Tomasz Włodkowski

Bardzo proszę o przedstawienie się czytel-
nikom Kuriera Sołeckiego

Jestem mieszkańcem Kobylnicy. Z wykształ-
cenia jestem technikiem pożarnictwa. Mam 
lat 53. Jestem byłym pracownikiem Pań-
stwowej Straży Pożarnej w Słupsku obecnie 
na emeryturze. Od 1998 r. prowadzę własne 
gospodarstwo rolne.

Jest pan też Wiceprzewodniczącym Rady 
Gminy Kobylnica. Jak długo jest pan we 
władzach Gminy?

Radnym jestem już czwartą kadencję czy-
li przez 14 lat zasiadam w Radzie Gminy. 
Trzecią kadencję jestem jej wiceprzewod-
niczącym.

Musi mieć pan spore poparcie wśród wy-
borców skoro wybrali pana na kolejną 
czwartą kadencję.

Tak, jest to zasługa mojej dobrej współ-
pracy z  mieszkańcami Kobylnicy. Znam 
ich problemy, te problemy przedstawiam 
na posiedzeniu Rady Gminy w  celu ich 
realizacji. To skutkuje zaufaniem moich 
wyborców do mnie.

W  takim razie co może pan zaliczyć do 
swoich najlepszych sukcesów? 

Radny w Gminie nie odnosi sam sukcesów. 

Sukces przekłada się na pracę zespołową, 
w której radni wspólnie z Wójtem realizują 
zadania wyborców.

Ale chyba może pan sobie coś przypisać.

Niewątpliwie mogę sobie przypisać wytężo-
ną swoją pracę na rzecz budowy hali sporto-
wej, rozbudowę szkoły w Kobylnicy, czy też 
budowę Gminnego Centrum Kultury i Pro-
mocji w Kobylnicy.

A porażki?

Do swoich niezrealizowanych zadań, które 
obiecałem swoim wyborcom, mogę zali-
czyć ciągle jeszcze niewyremontowane na-
wierzchnie ulic takich jak Orzechowa, Wodna 
II etap, Słoneczna, Krótka, Leśna, Sosnowa, 
Krzywa, Polna. Ulice te moim zdaniem wy-
magają pilnego remontu. Duże potrzeby są 
także na nowych osiedlach mieszkaniowych 
w Kobylnicy, gdzie drogi dojazdowe są fa-
talne. Na posiedzeniach rady niejednokrot-
nie wnioskowałem o  zwiększenie środków 
finansowych na budowę dróg w Kobylnicy. 

Jak pan ocenia podział Gminy na nowe 
jednomandatowe okręgi wyborcze? 

Podział na okręgi jednomandatowe dopro-
wadzi do tego, że każdy radny będzie zabie-
gał o  wyborców ze swojego okręgu tracąc 
z  pola swojego działania zadania dla całej 
miejscowości czy też Gminy. Jestem zdania, 
że poprzedni system głosowania był o wiele 
lepszy.

Jak układa się panu współpraca z Wójtem?

Współpraca z  Wójtem nie jest łatwa. 
Mieszkańcy, których reprezentuję wyma-
gań mają dużo, a Wójt musi dzielić pienią-
dze na całą Gminę.

A z pozostałymi jednostkami organizacyj-
nymi naszej Gminy?

Uważam za dobrą, a ponieważ jestem eme-
rytem to czasu mam bardzo dużo do współ-
pracy ze wszystkimi.

Dziękuję za rozmowę i życzę wielu sukce-
sów w pracy radnego.

Zapraszamy do 
Gminnego Centrum 
Kultury i Promocji

Warsztaty teatralne
W  programie zajęć: gry i  zabawy integracyjne, 
zajęcia ruchowe, elementy rytmiki, ruch pan-
tomimiczny, zajęcia z  emisji głosu i  dykcji, ku-
glarstwo-nauka chodzenia na szczudłach oraz 
żonglowanie ogniem, przygotowanie spektakli 
scenicznych, widowisk plenerowych, teatr ognia, 
prezentacja spektakli na terenie całego kraju 
i poza jego granicami
Prowadzący – Dariusz Narloch. Zapisy pod nu-
merem telefonu: 600747673
Grupa odtwórstwa historycznego
Spotkania dla interesujących się wojskowością 
i nie tylko,  Jeśli interesujesz się historią oraz jej 
tajemnicami, Jeśli chciałbyś/chciałabyś spróbo-
wać życia jaki prowadzili Twoi przodkowie – za-
pisz się.
Zapraszamy
W zakres naszych działań będzie wchodzi nie 
tylko sfera militarna ale całość życia codzien-
nego ludzi.
Prowadzący – Dariusz Narloch,zapisy pod nu-
merem telefonu: 600747673
Warsztaty twórczości plastycznej dzieci, mło-
dzieży w Gminnym Centrum Kultury i Promocji 
w Kobylnicy
Zajęcia plastyczne dla dzieci i młodzieży  w Gmin-
nym Centrum Kultury i Promocji  w Kobylnicy to 
cykl kreatywnych warsztatów artystycznych wy-
korzystujących różnorodne techniki plastyczne.. 
Zajęcia są również formą przygotowania do eg-
zaminów na kierunki plastyczne.
Prowadząca – Anna Bajer, zapisy pod numerem 
telefonu: 533300674
Zajęcia muzyczne w Gminnym Centrum Kultury 
i Promocji w Kobylnicy
Studio piosenki
Lekcje śpiewu, zajęcia wokalne dla dzieci i mło-
dzieży.  Lekcje są kierowane do osób rozpoczy-
nających swoją przygodę ze śpiewem, jak i  do 
średniozaawansowanych. 
Nauka gry na gitarze klasycznej i elektrycznej
Chcesz grać rocka, czy coś „cięższego”, reggae, 
funky, a może tradycyjnego bluesa?
Zapraszamy
Grupa typu Stomp
Nie grasz na żadnym instrumencie, a lubisz różne 
rytmy? Wypełniają one twoją wyobraźnię, często 
sam je wystukujesz? Wpisz w YouTube STOMP, 
obejrzyj to, a potem zgłoś się do nas!
Zapisy pod numerem telefonu: 533300674
Zajęcia muzyczno-ruchowe i  plastyczne dla 
dzieci młodszych
Zajęcia muzyczno-ruchowe z ćwiczeniami dyk-
cyjnymi dla młodszych dzieci 
(wiek 4-6 lat)
Zajęcia taneczno-ruchowe dla starszych dzieci 
(wiek 7-10 lat)
Zajęcia plastyczne dla młodszych dzieci (wiek 
4-7 lat)
Chcesz by Twoje dziecko rozwijało się po-
przez zabawę? Zapraszamy do udziału                                  
w warsztatach! 
Prowadząca – Agata Sójka, zapisy pod nume-
rem telefonu: 533300674



6

Wieczornica
literacka

„Uczcie się historii, znajomość jej jest 
bardzo potrzebna w życiu.”

Aleksandra Piłsudska

Pod takim hasłem w filii Gminnej Biblioteki 
Publicznej w  Kwakowie odbyła się „Wie-
czornica literacka” poświęcona  94. Roczni-
cy Odzyskania Niepodległości przez Polskę 
i  ściśle z  nią związanej postaci Józefa Pił-
sudskiego. Przy  uroczyście  przygotowanej 
na tę okazję scenografii młodzi czytelnicy 
z Kwakowa, czyli Maja Liss, Oskar Raczek, 
Natalia Chałon, Karolina Liss i Natalia Tytus  
pięknie wyrecytowali wiersze poświęcone 
Polsce, wolności i niepodległości. Uczestni-
cy spotkania dowiedzieli się również wiele 
ciekawych informacji na temat życia prywat-
nego i rodzinnego tej wielkiej postaci histo-
rycznej.   Na zakończenie każdy z uczestni-
ków spotkania mógł wypowiedzieć się na  
temat Józefa Piłsudskiego oraz wziąć udział 
w losowaniu albumów z pięknie opracowa-
ną jego biografią. Szczęśliwym zwycięzcą 
okazała się pani Zofia Bojadziew i  Nata-
lia Chałon. Przy ulubionym cieście Józefa 
Piłsudskiego i  herbacie, której „naczelny 
wódz” dziennie wypijał dziesięć szklanek, 
uczestnicy spotkania rozmawiali na temat 
tego niezwykłego święta. Pani Romana Ma-
łecka, zaprzyjaźniona z  biblioteką artystka 
z  Kwakowa namalowała specjalnie na tę 
uroczystość portret Józefa Piłsudskiego, 
podarowując go Gminnej Bibliotece Publicz-
nej w  Kobylnicy. Spotkanie zakończyło się 
mottem Józefa Piłsudskiego: „Naród, który 
traci pamięć przestaje być narodem - staje 
się jedynie zbiorem ludzi, czasowo zajmują-
cych dane terytorium”.� BJ

Uwaga Mieszkańcy!

Biuro Porad Obywatelskich uprzejmie infor-
muje, że punkt porad w Gminnym Centrum 
Kultury i Promocji w Kobylnicy będzie nie-
czynny aż do wiosny. Wszystkich zaintere-
sowanych kierujemy do biura w Słupsku 
przy ul. Sienkiewicza 21.

Bajka o warszawskich marszach

Politycy są jednak jak Cudzoziemska Legia., 
wiedzą, że „kto nie maszeruje ten ginie”. To, 
że 11 listopada stał się polskim świętem 
narodowym jest albo czystym przypadkiem 
albo dowodem małej wiedzy historycznej 
nowych „właścicieli” RP. W tym dniu, roku 
pamiętnego, nie wydarzyło się bowiem nic 
nadzwyczajnego. Powrót Józefa Piłsudskie-
go z Magdeburga był rzeczą już dawno prze-
sądzoną a „twierdza”, w której go osadzono 
była raczej wygodnym apartamentem z lecz-
niczymi kąpielami, restauracyjnym wiktem, 
codzienną prasą i  spacerami po mieście 
w miłym sercu marszałka towarzystwie gen. 
K. Sosnkowskiego. Piłsudski z Magdeburga 
nie uciekł też wykonanym własnoręcznie 
podkopem, lecz przyjechał do Warszawy 
wraz z Sosnkowskim specjalnie na tę okazję 
wyczarterowaną przez rząd niemiecki salon-
ką. Nie miała też innego wyjścia sprawują-
ca, z niemieckiego zresztą nadania, władzę 
w państwie, Rada Regencyjna. Jej czas mi-
nął wraz z klęską Niemiec. Dziś przed pomni-
kiem „dziadka” – wielkiego  socjalisty i „lu-
terańskiego zaprzańca”, wali się czołobitne 
hołdy, składa tony kwiatów podobnie zresz-
tą jak przed pomnikiem jego największego 
antagonisty - głównego ideologa polskiego 
nacjonalizmu - Romana Dmowskiego. To 
taki klimacik Warszawki. Panu Bogu świecz-
kę i diabłu ogarek. Czort jednak z tym komu 
się świeczki i  ogarki stawia. Rzecz w  tym, 
że całe to warszawskie świętowanie to je-
den wielki pokaz pychy. Partie polityczne, 
organizacje i  bojówki prężą swoje ideowe 
muskuły. Prezydencki marsz niepodległości 
ciągnie ze sobą, w imię pokazowej jedności, 
różne trupy polityczne. Obok Prezydenta 
maszerują zgodnie Roman Giertych, Alek-
sander Hall, Paweł Zalewski i Michał Kamiń-
ski. W prawicowym marszu Niepodległości 
maszeruje głównie podsycana „smoleńskim 
morderstwem” nienawiść. Idą pod hasłami 
„Raz sierpem, raz młotem czerwoną hołotę” 
a  także „Tusku, bandyto, niedługo stracisz 
koryto”. Na transparentach zaś hasło „Smo-
leńsk pamiętamy”, ma pewnie przypominać 
kto jest duchowym patronem  imprezy. 
Wśród szalikowców i  łysych prawdziwych 
Polaków dumnie maszerują leciwe starusz-

ki z  trudem niosąc narodowe szturmówki, 
większość młodych i starych ma w klapach 
symbol Polski Walczącej. Jakiś polityczny 
i nader hojny sponsor zadbał nawet o to, by 
każdy z uczestników tego wielotysięcznego 
marszu dostał ciepłą kiełbaskę i gorącą her-
batę, bo przecież by zademonstrować swą 
siłę, prawdziwych Polaków i patriotów zwie-
ziono autokarami z  całej Polski. Nie wiem 
tylko czy to za sprawą sponsora czy z wła-
snych środków, skupiona przed marszem 
wokół pałacu kultury patriotyczna młodzież 
dodawała sobie animuszu zgoła innymi 
trunkami. Choć po warszawskim niebie krą-
żyły śmigłowce policyjnych obserwatorów 
a  Warszawa była biała od policyjnych heł-
mów, na schodkach i murkach, nic sobie nie 
robiąc z policyjnych patroli, stały odważnie 
butelki z piwem i nieco mocniejszymi napo-
jami. Na poczęstunek trzeba jednak zapraco-
wać, płoną więc czerwone race, wybuchają 
petardy, w stronę policji lecą kosze na śmie-
ci i wyrwane z jezdni brukowce. W ruch idzie 
gaz pieprzowy i broń gładkolufowa. Później 
różne Zawisze i Winnickie tłumaczyły w tele-
wizji, że to policyjni prowokatorzy atakowali 
policję, policja więc policjantów areszto-
wała i postawiła przed sądem. Aresztowała 
jednak też „prawdziwych patriotów” Za co? 
Przecież ci gładziutko ostrzyżeni młodzian-
kowie to naprawdę mili ludzie. Wystarczy 
na któregoś nieopatrznie spojrzeć a od razu 
z troską zapyta; „masz jakiś problem? Jedy-
nym pozytywnym akcentem tego wielkiego 
święta Warszawy, był wielotysięczny bieg 
niepodległości gdzie uczestnicy (wielu na 
wózkach inwalidzkich), nie mieli czasu my-
śleć o dewastacji warszawskich ulic. Po cóż 
więc i  komu potrzebne takie świętowanie? 
Kosztem wielu milionów społecznych pie-
niędzy organizuje się kolejny wyborczy hap-
pening dając wszelkiej maści oszołomom 
możliwość publicznego prezentowania swo-
ich pseudo idei przed kilkudziesięciotysięcz-
ną widownią, która zgromadziła się w zgoła 
innym celu. Koszty społeczne są ogromne, 
nie mówiąc już o wkurzonych mieszkańcach 
Warszawy, którym pozamykano większość 
głównych arterii stolicy. Remonty zdewa-
stowanych miejsc pewnie potrwają tak dłu-
go jak ciągnące się w polskich sądach pro-
cesy sprawców. Jeśli więc chcecie Państwo 
w taki dzień brać udział w dobrej masowej 
zabawy to lepiej udajcie się na jakąś fajną 
imprezę do Gminy Kobylnica, szerokim łu-
kiem omijając świętującą Warszawę.

Tadeusz Gawlik 
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Ćwiczenia Ochotniczych Straży 
Pożarnych w Gminie Kobylnica

23 listopada około godz. 18-tej wybuchł 
pożar w  budynkach mieszalni pasz koło 
Lulemina. Konieczne okazało się wezwanie 
straży pożarnej. Na miejsce pożaru pierw-
sze na sygnale przyjechały jednostki z Sie-
rakowa i  Lulemina. Ochotnicy z  Sierakowa 
przystąpili natychmiast do gaszenia wodą 
ze zbiorników samochodowych. Pożar jed-
nak szybko się rozprzestrzeniał. Stanowisko 
dowodzenia PSP w Słupsku zadysponowało 
do gaszenia kolejne jednostki OSP z  Gmi-
ny Kobylnica. Na miejsce pożaru przyby-
wały kolejne zastępy ochotniczych straży 
pożarnych. Konieczne stało się podanie 
wody z odległej rzeczki. Strażacy z Lulemi-

na rozpoczęli budowę linii podającej wodę, 
umieszczając w  rzece pompy pływające. 
Wkrótce pompy zaczęły podawać wodę do 
zbiornika przenośnego. Kolejno zaczęły się 
ustawiać jednostki OSP z Lulemina i Kruszy-
ny tworząc swoisty rodzaj łańcucha złożone-
go ze zbiorników, węży i pomp. W ostatniej 
fezie woda została podana do zbiorników 
bojowych samochodów z Wrzącej, Sycewic 
i Sierakowa. Pożar przy zmasowanym ataku 
wodą powoli dogasał. Większość budynków 
została uratowana.

Tak mógł wyglądać prawdziwy pożar. Na 
szczęście były to ćwiczenia 8 zastępów 
Ochotniczych Straży Pożarnych jakimi dys-
ponuje nasza Gmina. W ćwiczeniach udział 
wzięły jednostki OSP z Kruszyny, Lubunia, 
Sierakowa, Sycewic i  Wrzącej oraz Straż 
Gminna zabezpieczająca teren. Celem ćwi-
czeń było praktyczne sprawdzenie możliwo-
ści dostarczania wody na duże odległości 
przy zastosowaniu sprzętu, którym dyspo-
nują jednostki Ochotniczej Straży Pożarnej 

z  naszej Gminy. Zadania, jakie postawio-
no ćwiczącym strażakom to zbudowanie 
punktu czerpania wody na rzece za pomocą 
pomp pływających i  przepompowywanie 
wody poprzez kolejne jej przesyłanie z  jed-
nego zbiornika do drugiego. W  tym celu 
między punktem czerpania wody, a  miej-
scem pożaru ustawiono szereg zbiorników, 
a przy każdym zbiorniku pompę, która po-
bierała wodę i  tłoczyła ją linią wężową do 
następnego zbiornika. W ostatniej fezie były 
to zbiorniki samochodów i  autopompy. Na 
miejscu ćwiczeń dowództwo Gminnego 

Związku Ochotniczych Straży Pożarnych 
w  Kobylnicy i  Państwowej Straży Pożarnej 
w  Słupsku oraz zaproszeni goście oceniali 
sprawność gminnych jednostek. Po zakoń-
czonych ćwiczeniach Komendant Miejski 
PSP bryg. Andrzej Gomulski i Prezes Gmin-
nego Związku OSP Leszek Kuliński wysoko 
ocenili sprawność naszych jednostek. Ćwi-
czeniami gminnych jednostek OSP dowodził 
Komendant Gminny Robert Smysło.

TW

II Samorządowy 
Turniej Strzelecki 
o puchar Wójta

24 listopada został rozegrany na strzelnicy 
sportowej słupskiego „Gryfa” II Samorzą-
dowy Turniej Strzelecki o  puchar Wójta 
Gminy Kobylnica. W  turnieju udział wzięli 
pracownicy samorządowi Gminy Kobylnica 
oraz pracownicy jednostek organizacyjnych 
Urzędu Gminy. Do zawodów w  strzelaniu 
z  karabinku i  pistoletu sportowego przy-
stąpiło 15 kobiet i  23 mężczyzn. Pierwsze 
do strzelania z karabinku przystąpiły panie. 
Każda z nich otrzymała po 10 szt. amunicji. 
Suma 7 najlepszych trafień w tarczę odda-
loną o  50 m. decydowała o  zwycięstwie. 
Panowie rozpoczęli strzelanie z pistoletu do 
tarczy oddalonej o 25 m oddając 10 strza-
łów, z których 7 najlepszych brane było pod 
uwagę. Dla najlepszych strzelców przygoto-
wane zostały stosowne puchary, które uro-
czyście zostały wręczone przez Wicewójta 
Jana Plutowskiego. Najlepszym Strzelcem 
wśród kobiet z karabinka sportowego oka-
zała się Katarzyna Kalinowska. II miejsce 
wystrzelała Karolina Dalszewska, a  III Bo-
żena Rekowska. W  pistolecie sportowym 
najbardziej celne oko miała Ewelina Kisiel. 
II miejsce zajęła Aneta Lemcio, a  III Kata-
rzyna Kalinowska. Z kolei najlepszym strzel-
cem z karabinka sportowego został Mateusz 
Rekowski. II miejsce wystrzelał Radosław 
Sawicki, a  III Sebastian Rekowski. W  pi-
stolecie bezkonkurencyjny okazał się Radek 
Sikorski, Na II miejscu Marek Filipczak, a III 
miejsce zajął Janusz Kramek. Wszystkim 
strzelcom redakcja życzy samych dziesiątek 
w przyszłorocznym turnieju.

TW



14 listopada jest w Polsce obchodzony jako Światowy 
Dzień Seniora. Święto stanowi rodzimy odpowiednik 
Międzynarodowego Dnia Osób Starszych obchodzone-
go na świecie z reguły 1 października. Dni poświęcone 
osobom dojrzałym i starszym stają się coraz popular-
niejsze. Obecnie na świecie żyje około 600 milionów 
ludzi w wieku powyżej 60 lat, do 2025 roku ich liczba 
się podwoi, a w 2050 roku zwiększy się do 2 miliar-
dów. W Polsce osoby starsze stanowią 13% populacji, 
do 2060 roku natomiast aż jedna trzecia obywateli na-
szego kraju będzie w wieku powyżej 65 lat. Ze względu 
na starzenie się społeczeństw wzrasta liczba inicjatyw 
mających na celu uwrażliwienie reszty społeczeństwa 
na problemy ludzi starszych i  konieczność większej 
integracji międzypokoleniowej. Jednym z  nich jest 
właśnie światowy Dzień Seniora. W  ramach obcho-
dów organizowane są spektakle, koncerty, wystawy 
przygotowane specjalnie z myślą o osobach dojrzałych 
i  starszych. Święto ma też na celu przeciwdziałanie 
społecznej dyskryminacji osób starszych, zapobie-
ganie niepełnosprawności, upowszechnienie wiedzy 
o  problemach ludzi starszych i  popularyzowanie idei 
pełnego udziału seniorów w  rozwoju kulturalnym 
i ekonomicznym społeczeństw.
Listopad tradycyjnie stał się w naszej gminie miesią-
cem spotkań z seniorami. Od kilku lat, kiedy za oknem 
zapada wcześnie zmrok, seniorzy z Kobylnicy; Runowa 
i Reblina;Bzowa i Kczewa; Sierakowa i Kończewa; Ścię-
gnicy, Słonowic i Wrzącej; Dobrzęciana, Słonowiczek, 
Zębowa i Sycewic; Żelek, Żelkówka i Lubunia; Zajączko-
wa i Łosina,; Bolesławic i Widzina; Płaszea; Kuleszewa 
i Zagórek, Kwakowa, Maszkowa i Komiłowa; Komor-
czyna spotykali się, aby w miłej i ciepłej atmosferze po-
rozmawiać, pobawić się i poddać swoistej „śmiecho-
terapii”. Inicjatorami tych spotkań są najczęściej Rady 
Sołeckie, które przy wsparciu Gminnego Centrum Kul-
tury i Promocji w Kobylnicy przygotowują te spotkania. 
W specjalnie udekorowanej na tę okazję salach, przy 
suto zastawionych stołach, przygotowanych niejedno-
krotnie przez miejscowe gospodynie, wspierane często 
piosenkami biesiadnymi śpiewanymi przez zespół Ale 
Babki i przy muzyce kapeli Gosz upływały miłe chwile. 
W utrzymaniu optymistycznego klimatu pomogły nie-
jednokrotnie dzieci, wykonując humorystyczne skecze. 
Nie brakowało też licznych, zabawnych konkursów za 
udział w których można było otrzymać „rewelacyjne” 
nagrody. Dobry nastrój podtrzymywali samorządowcy, 
którzy czynnie uczestniczyli w spotkaniach. Były kwia-
ty, życzenia, przemówienia, toasty i  gminne kalenda-
rze dla każdego seniora. W tych dniach nie brakowało 
śmiechu i przedniej zabawy, a gdy do głosu dochodziła 
muzyka do tańca ruszyli wszyscy seniorzy. Doskonale 
zorganizowane imprezy trwały do późnych godzin wie-
czornych. Tegoroczne Dni Seniora są już tylko miłym 
wspomnieniem. Zapisały się w pamięci seniorów jako 
udane, bo towarzyszyło im wszystko to, co być musi na 
udanym balu: doborowe towarzystwo, pyszne menu, 
odświętne kreacje i  doskonały nastrój. Sołtysi, Rady 
Sołeckie oraz Seniorzy serdecznie dziękują wszystkim 
sponsorom za udzielone wsparcie finansowe.� TW

Dz i eń  Sen i o r a
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Comenius - wizyta w Hiszpanii

W  dniach od 21 do 27 października dwoje uczniów 
z gimnazjum w Sycewicach Daria Szepielewicz i Rafał 
Myśliński wraz z  nauczycielkami Elżbietą Johnson - 
Kordek, koordynatorem projektu i Danutą Steć, nauczy-
cielką historii gościli w Toledo w Hiszpanii w ramach 
programu unijnego Comenius. Wizyta była kolejnym 
etapem spotkań. Szkoła w Toledo gościła 51 uczniów 
i nauczycieli ze szkół partnerskich z Turcji, Grecji, Włoch, 
Rumunii, Estonii, Czech, Austrii i Polski. Poniżej przed-
stawiamy naszym czytelnikom relację z pobytu koordy-
natora projektu oraz uczniów z Gimnazjum w Sycewi-
cach biorących udział w projekcie.� Red.

W  ramach programu Comenius odwiedziliśmy tym 
razem naszych hiszpańskich partnerów i  ich szkołę 
w Toledo. Kolejna okazja, aby młodzi ludzie z dziewię-
ciu krajów europejskich mogli się poznawać i  dzielić 
swoją kulturą. Zawsze stwarzamy im okazję, aby po-
rozumiewając się w języku angielskim mogli wspólnie 
pracować. W  Hiszpanii były to warsztaty w  oparciu 
o  twórczość Alexandra Caldera. Po wprowadzającym 
wykładzie uczniowie w  międzynarodowych grupach 
mieli według otrzymanej instrukcji zbudować prze-
strzenną, metalową, ruchomą konstrukcję (tzw. mobi-
le). Prace te były prezentowane na pożegnalnej uroczy-
stości w hiszpańskiej szkole. Budynek to historyczny. 
Dawniej mieścił się tam klasztor, a dziś w przestronnej 
szkole uczy się ok. 400 uczniów. Na każdym kroku czuć 
oddech historii. Przed szkołą znajduje się pomnik Luisa 
de Leon z zakonu augustianów, myśliciela i poety z XVI 
w., nauczyciela Cervantesa. Mijamy klasztor św. Jan od 
Krzyża i dom św. Teresy, odwiedzamy dom El Greca. 
Symbolem Toledo jest Katedra. Wszak Toledo jest 
siedzibą prymasów Hiszpanii. W tej budowli z XIII w. 
znajdują się prace takich artystów jak: El Greca, F. Goi, 
Van Dycka, Valesqueza, Rubensa, Belliniego, Tycjana 
oraz wielu innych. Wewnątrz świątyni mieszczą się 22 
kaplice, a wśród nich Capilla de San Juan, mieszcząca 
przebogaty skarbiec. Najważniejszym przedmiotem 
w tym skarbcu jest przysłana przez Corteza z Meksyku 
ogromna 3- metrowa monstrancja. Następnego dnia 
zwiedzamy El Escorial. Kompleks zbudowano z szare-
go granitu, w powściągliwym i surowym stylu późnego 
renesansu. To prawdziwe muzeum sztuki z obrazami 
Tycjana, El Greco, Velasqueza, Veronese’a i  innych. 

Biblioteka Escorialu zawierająca tysiące bezcennych 
manuskryptów była największa po watykańskiej. W El 
Escorial znajduje się Panteon królów – od XVI w. cho-
wani są tam Habsburgowie i Burbonowie – królowie 
hiszpańscy i królowa Izabela II oraz matki królów. Zo-
stał jeszcze tylko jeden marmurowy grobowiec, więc 
obecny król i królowa Hiszpanii już nie mogą być tam 
pochowani. Kolejny dzień zwiedzania. W  Madrycie 
uczniowie pewnie najbardziej byli zainteresowani sta-
dionem Bernabeu. Ale przede wszystkim mogliśmy też 
obejrzeć bogate zbiory muzeum Prado i pałac królewski 
, spędzić czas na słynnym Plaza Mayor oraz spotykać 
się koło pomnika niedźwiadka wspinającego się na 
drzewo truskawkowe - symbol Madrytu na placu Pu-
erta del Sol. I jeszcze Segovia - miasto poetów. Niesa-
mowite wrażenie robi potężny rzymski akwedukt z I w. 
n.e., Plaza Mayor z późnogotycką katedrą oraz bajkowy 
zamek – Alcazar de Segovia – jedna z siedzib Królów 
Katolickich. Mało kto wie, że właśnie ten zamek był in-
spiracją disneyowskiego zamku Kopciuszka. (oglądając 
filmy Disneya zwróćmy uwagę na czołówkę). Z wieży 
zamku widać za murami miasta Iglesia de la Vera Cruz – 
świątynię templariuszy. Wracamy do Toledo, w którym 
mieszają się kultury chrześcijańska, muzułmańska i ży-
dowska. Jeden z najcenniejszych klejnotów hiszpańskiej 
architektury. Wąskie uliczki na Starym Mieście muszą 
być tylko jednokierunkowe, jeśli da się nimi w ogóle 
przejechać (nikogo nie dziwią poprzecierane samocho-
dy), a ściany przylegające do tych ulic to średniowieczne 
budynki, klasztory, kościoły (jest ich ponad 100). Idzie-
my do meczetu – nauczycielka z Turcji zakłada chustę 
na głowę, nauczyciel w  kącie zamyka oczy, rozkłada 
ręce i modli się. Zwiedzamy synagogę i oglądamy filmy 
o  najważniejszych etapach życia w  religii żydowskiej. 
Wchodzimy na wieżę kościoła Jezuitów – ostatni wi-
dok na panoramę miasta - Katedrę i Alkazar, twierdzę 
z XVI w. W Toledo jesień. Ranki chłodne, ale z każdą 
godziną robiło się coraz cieplej. Wieczorami tłumy ludzi 
w restauracjach. To największy kontrast, gdy wracamy 
z naszych wyjazdów. Uśmiechnięci, życzliwi ludzie, do 
późna na ulicach miasta. Gdy się gubiliśmy, zawsze 
ktoś chętnie poprowadził w gąszczu krętych, wąskich 
uliczek. Oby ten obraz radości życia miał wpływ na po-
godę ducha naszych uczniów.

Elżbieta Johnson – Kordek, koordynator programu

20 października 2012 r. dotarliśmy do Madrytu na lotni-
sko wraz z moimi nauczycielkami od j. angielskiego i od 
historii. Na lotnisko przyjechał po nas hiszpański nauczy-
ciel i  odwiózł do rodzin. Na początku przywitałam się 
z rodzicami Alejandry i jej siostrą, a później zapoznałam 
się z dziewczyną z Austrii, która również mieszkała u niej. 
Po kolacji poszłyśmy wszystkie na miasto. Poznałam tam 
chłopca z Polski, który mieszka w Hiszpanii i chodzi do 
szkoły, która nas zaprosiła. W poniedziałek zwiedziliśmy 
szkołę i  poznaliśmy pozostałych uczestników progra-
mu Comenius. Później zwiedziliśmy katedrę w Toledo 
i  Stare Miasto. We wtorek cały dzień zwiedzaliśmy El 
Escorial i Segovię. Wróciliśmy zmęczeni bardzo późno 
do domu. W  środę wyjechaliśmy autokarem do Ma-
drytu. Tam byliśmy pod stadionem i spotkaliśmy grupę 
turystów ze Szkocji. Po obiedzie zwiedziliśmy muzeum 
Prado. Czwartek był naszym ostatnim dniem w Toledo. 
Najpierw zwiedzaliśmy muzeum El Greco, później Jesuit 
Tower. Po południu się wraz z gospodarzami udaliśmy 
na obiad do domu. W czasie sjesty wszyscy spaliśmy. 
Później z rodziną Alejandry udaliśmy się na zakupy do 
centrum miasta. Wieczorem mama Alejandry zawiozła 
nas do szkoły na pożegnalną kolację. Bardzo mi się tam 
podobało, ponieważ było to w formie dyskoteki. Po kolacji 
poszliśmy wszyscy na miasto. W sobotę wieczorem byli-
śmy już w Słupsku. Bardzo miło wspominam ten tydzień 
w  Hiszpanii. Nawiązałam wiele znajomości, poznałam 
nowe obyczaje i kulturę, a przede wszystkim nauczyłam 
się wiele z angielskiego. Moim zdaniem w innych szko-
łach też powinien być taki program.

Daria Szepielewicz, kl. III b

1 dzień w Hiszpanii był bardzo fajny mimo zmęczenia po 
podróży. Poznałem najpierw Hiszpanów i Austriaków. 
Razem chodziliśmy po Toledo. Już tego dnia rodzina, 
u której mieszkałem, zrobiła na mnie bardzo dobre wra-
żenie. 
2 dzień – niedziela. Poszedłem na mecz, ponieważ moja 
gospodyni Rosa lubiła grać w piłkę nożną. Następnie 
poszedłem z rodziną na obiad. Potem trochę pochodzi-
liśmy po mieście. Pod wieczór poszliśmy spotkać się 
z przyjaciółmi Rosy. Cały dzień był bardzo udany.
3 dzień – poniedziałek. Poszliśmy zobaczyć szkołę - była 
ona bardzo nietypowa, ponieważ wyglądała jak średnio-
wieczny zamek z  zewnątrz, a wewnątrz nowoczesna. 
Razem z grupą Comeniusa braliśmy udział w projekcie 
pod tytułem „ Sztuka Alexandra Caldera”. Potem poszli-
śmy obejrzeć okolice szkoły. 
4 dzień – wtorek. Tego dnia pojechaliśmy do Segovii. 
Zwiedziliśmy wiele pięknych miejsc . Następnie El Esco-
rial, gdzie również było dużo ciekawych rzeczy. Zabytki, 
cudowne krajobrazy i ciekawa architektura oraz nieza-
pominane wrażenia spowodowały, że ten dzień długo 
pozostanie w pamięci.
5 dzień – środa. Rano pojechaliśmy do Madrytu. 
Obejrzeliśmy centrum. Widzieliśmy stadion Bernabeu. 
Mieliśmy także czas dla siebie. Mogliśmy z naszą grupą 
zrobić zakupy, zjeść coś w restauracji. Tego dnia bardzo 
dobrze bawiliśmy się na ulicach Madrytu. 
6 dzień – czwartek. Cały dzień spędziliśmy w Toledo. 
Zwiedziliśmy kościoły. muzea itd. Był też czas dla siebie 
u rodzin, u których mieszkaliśmy. Zjedliśmy hiszpański 
obiad, potem sjesta i poszliśmy spotkać się z przyja-
ciółmi, a potem pożegnalna kolacja. Tego dnia nikt nie 
zapomni, wszyscy tańczyli i dobrze się bawili. 

Rafał Myśliński, kl. III b
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Shalom alejchem

W niedzielę, 18 listopada odbył się w Gmin-
nym Centrum Kultury i Promocji w Kobylni-
cy koncert popularnych pieśni żydowskich 
„Shalom Alejchem” entuzjastycznie przy-
jęty przez kobylnicką publiczność. Koncert 
z  ogromnym powodzeniem prezentowany 
był już na wielu scenach i  estradach kon-
certowych w Polsce, przyjmowany wszędzie 
z  dużym aplauzem. W  programie koncertu 
znalazły się popularne pieśni żydowskie 
wyśpiewane w  języku yiddish, hebrajskim 
i polskim, m.in. A  Idishe Mame, Bublitchy, 
Chasider Tanz, Dona,dona, Hawa Nagila, 

Kinder-yorn, Tumbalalayke, Mamele, Sha-
lom Alejchem. W  koncercie nie zabrakło 
również fragmentów słynnego musicalu 
„Skrzypek na dachu”. „Shalom Alejchem” 
- to projekt autorski Darka Wójcika, który 
jest efektem długoletnich doświadczeń i po-
szukiwań własnej osobowości artystycznej. 
Muzyka żydowska to największa fascynacja 
artysty. Pierwsze lekcje interpretacji pieśni 
i wymowy języka yiddish pobierał u błogo-
sławionej pamięci Efraima Kislera z  Gdań-
ska, który zaszczepił w nim ogromną miłość 
i  szacunek do kultury żydowskiej. Pieśni 
i melodie składające się na program koncer-
tu „Shalom Alejchem” to małe obrazki oby-
czajowe o  wielkiej prostocie i  sile wyrazu, 
o bardzo osobistej nucie. Czerpały one swo-
je inspiracje ze starodawnych ludowych źró-
deł nasiąkając przez pokolenia duszą narodu 
żydowskiego. Zaletą i wielkością tych pieśni 
jest to, że trafiają do wszystkich serc, nawet 
tych które nie poznały z bliska atmosfery ży-
dowskiego miasteczka. Niedzielny koncert 
w Kobylnicy to kolejne wspaniałe spotkanie 
ze sztuką przez duże S.� Red.

Biblioteka Publiczna – 
Świętym Mikołajem!

Grudzień lubimy za świąteczną atmosferę 
i  za prezenty od świętego Mikołaja. W  tym 
roku Gminna Biblioteka Publiczna w  Kobyl-
nicy i  wszystkie filie chcą swoim czytelnikom 
ofiarować miły upominek. W  mikołajki, czyli  
6 grudnia każdy odwiedzający bibliotekę otrzyma 
słodki podarek. W myśl zasady, że na prezent 
trzeba sobie zasłużyć czytelnik będzie musiał od-
powiedzieć na pytanie zadane przez biblioteka-
rza. Chcemy, aby każdy doskonale poradził sobie 
z odpowiedzią, dlatego podajemy pytania. Doro-
sły będzie miał za zadanie podać nazwisko słyn-
nego Mikołaja, młodzież wskaże autora „Opowie-
ści wigilijnej”, a dzieci będą musiały zastanowić 
się, która bajkowa postać nosi czerwony strój 
i  czerwoną czapkę. Zapraszamy do odwiedzin 
i wzięcia udziału w mikołajkowej zabawie. � JP

Dzieci z Kwakowa najlepszymi znawcami 
twórczości Marii Kownackiej

Już po raz kolejny sala teatralna GCKiP 
w  Kobylnicy wypełniona była pięknymi 
wierszami dla dzieci. Tym razem autorką 
ich była Maria Kownacka.
III Gminny Konkurs Literacki „Czy słon-
ko, czy deszcz Maria Kownacka z  nami 
jest” zorganizowany został przez Gmin-
ną Bibliotekę Publiczną przy współpracy 
z  Gminnym Centrum Kultury i  Promocji. 
Poświęcony był w  całości twórczości 
znakomitej polskiej pisarki - Marii Kow-
nackiej w  jej 30. rocznicę śmierci. Na 
scenie na nowo odżyły opowiadania takie 
jak „Plastusiowy pamiętnik”, „Kajtkowe 
przygódy”, „Rogaś z Doliny Roztoki” oraz 
wielu innych utworów. Do zmagań kon-
kursowych zgłosiło się pięć drużyn. Cztery 
z nich reprezentowały szkoły podstawowe 
z  Kobylnicy (opiekun Danuta Grzechnik), 
Kończewa (opiekun Krystyna brzozow-
ska), Kwakowa (opiekun Halina Brzozow-
ska) oraz Słonowic (opiekun Iwona Siko-
ra). Po raz pierwszy w  historii konkursu 
gościliśmy drużynę ze świetlicy wiejskiej 
z  Widzina. W  szacownym jury zasiedli: 
Jolanta Saweryn - kierownik Oddziału 
dla Dzieci i  Młodzieży Miejskiej Bibliote-
ki Publicznej w Słupsku oraz instruktorzy 
GCKiP Kamila Salwiak oraz Dariusz Na-
rloch. Jury miało twardy orzech do zgry-
zienia, ponieważ dzieci były fantastycznie 
przygotowane. Drużyny stworzyły wspa-

niałe scenki do wybranego przez siebie 
wiersza - na scenie pojawiały się kolejno: 
żabki, bocian, króliki oraz kunsztownie 
przygotowane dekoracje. Swoją znajo-
mość twórczości poezji Marii Kownackiej 
milusińscy potwierdzili w  kolejnych za-
daniach: potrafili podać tytuły wierszy po 
usłyszeniu tylko jednej zwrotki, malowali 
obrazy tematycznie związane z  wierszem 
”List do złotej jesieni”, układali fragment 
tekstu poetyckiego z  rozsypanki wyra-
zowej, występowali w  kalamburach oraz 
próbowali swoich sił literackich w pisaniu 
własnych wierszy. Zmagania były na wy-
sokim poziomie, a rywalizacja była bardzo 
wyrównana. Jury zdecydowało: I miejsce 
zajęła drużyna z Kwakowa. II - ze Słono-
wic, a  III z  Kończewa. Wszystkim ser-
decznie gratulujemy, a  opiekunom grup 
dziękujemy za doskonałe przygotowanie 
dzieci do konkursu oraz promowanie czy-
telnictwa utworów polskich pisarek.� BJ

Dzień Zdrowego 
Śniadania z zawodnikami 
Energi Czarnych Słupsk

Dzień 8 listopada ogłoszono w Polsce, wzorem 
innych krajów europejskich, Dniem Zdrowego 
Śniadania. W akcji tej zainicjowanej w zeszłym 
roku przez koalicję Partnerstwo dla Zdrowia 
oraz Instytut Matki i Dziecka pod nazwą „Śnia-
danie daje moc!” wzięli udział nasi uczniowie 
z klasy IIa Szkoły Podstawowej w Kobylnicy. 
Śniadanie to najważniejszy posiłek dnia - ta-
kim stwierdzeniem przekonała dzieci nie tylko 
pani Elżbieta Soroka – technolog żywienia, ale 
i  manager restauracji Subway pani Karolina 
Piechowska. Potwierdzili to również znani ko-
szykarze Energi Czarnych Słupsk - Oded Bran-
dwein i  Yemi Gadri Nicholson. To oni zasy-
pywani przez dzieci stosem pytań, przekonali 
maluchów, że dzięki wartościowemu śniada-
niu będą miały lepszą koncentrację, energię do 
nauki oraz siłę do zabawy i uprawiania sportu. 
Punktem kulminacyjnym akcji był udział dzie-
ci w konkursach, a nagrodą - pyszne zdrowe 
śniadanie własnoręcznie przygotowane przez 
zawodników. Nie obyło się również bez auto-
grafów od tak ważnych gości oraz mediów, 
które uważnie śledziły i rejestrowały przebieg 
tejże ogólnopolskiej akcji w naszym regionie. 
A nam pozostaje tylko nadzieja, że dzieci chcąc 
być „wielkimi” tak jak nasi sportowcy, nie tylko 
będą piły mleko, ale i zjadały zdrowe, pożywne 
śniadania. To najlepszy start w nowy dzień!

Jolanta Popiel
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Dzień Pracownika Socja lnego

21 listopada obchodziliśmy Ogólnopolski Dzień 
Pracownika Socjalnego. Jest on świętem wszyst-
kich pracowników służb społecznych, a w szczegól-
ności pracowników socjalnych. Dzień Pracownika 
Socjalnego jest też doskonałą okazją do podzięko-
wań wszystkim osobom zaangażowanym w pomoc 
innym ludziom. Z  tej okazji Wójt Leszek Kuliński 
przekazał na ręce Kierownika Ośrodka Pomocy 
Społecznej w Kobylnicy Anny Łabik, życzenia i po-
dziękowania wszystkim pracownikom za poświęce-
nie i trud, które wkładają w pracę na rzecz drugiego 
człowieka. Praca w Ośrodku Pomocy Społecznej do 
łatwych nie należy. Pracownik socjalny musi dys-
ponować szeroką wiedzą z zakresu psychologii, pe-
dagogiki, socjologii, prawa czy polityki społecznej, 
by sprostać coraz to nowym problemom społecz-
nym. W swojej pracy zobowiązany jest do kierowa-
nia się zasadą dobra osób i  rodzin, którym służy, 
poszanowania ich godności i prawa tych osób do 
decydowania o sobie. Między innymi, do jego obo-
wiązków należy udzielenie informacji o przysługują-
cych świadczeniach i dostępnych formach pomocy, 
przeprowadzanie wywiadów środowiskowych, któ-
re mają na celu wnikliwe rozeznanie sytuacji socjal-
no bytowej, potrzeb i możliwości osoby ubiegającej 
się o  pomoc, stanowiących podstawę przyznania 
pomocy, a  także pomoc w  załatwianiu różnego 
rodzaju formalności i  szeroko pojęta profilaktyka. 
W  celu należytego i  skutecznego wykonywania 
swoich zadań pracownicy socjalni współpracują 
z różnego rodzaju instytucjami, placówkami i orga-
nizacjami pozarządowymi. O swojej codziennej  pra-
cy w terenie opowiedzą naszym czytelnikom Irena 
Kralska, Marta Maciejewska i Sławomir Daleki  pra-
cownicy Ośrodka Pomocy społecznej w Kobylnicy:

Wielu ludziom wydaje się, że jedynym zadaniem pra-
cownika socjalnego jest przeprowadzanie wywia-
dów środowiskowych i praca w kierunku przyzna-
wania pomocy finansowej. Tymczasem, pracownik 
socjalny musi posiadać bardzo szeroką wiedzę i być 
kreatywnym, innowacyjnym, odpornym na stres. 
Wielokrotnie podczas różnych interwencji muszę 
szybko podejmować decyzje mające ogromny 
wpływ na życie klientów, których sprawa dotyczy. 

Praca z rodzinami wymagającymi pomocy ze stro-
ny pracownika socjalnego jest często długotrwała 
i żmudna. Zdarza się, że nie przynosi ona oczekiwa-
nych efektów. Odnosimy niewiele sukcesów w na-
szej pracy. Ludzie głównie nastawieni są na pomoc 
finansową ze strony naszego ośrodka. Przez okres 
7 lat mojej pracy mogę powiedzieć, że tak napraw-
dę zmienić diametralnie życie na lepsze pomogłam 
dwóm rodzinom. Wydaje się, że to niewiele? To jest 
dużo. Pracujemy z  rodzinami dotkniętymi złożoną 
problematyką. Występują często u nich długotrwałe 
bezrobocie, bieda, często skrajne ubóstwo, niepeł-
nosprawność, przemoc, uzależnienie od alkoholu, 
wielodzietność, czy rodziny niepełne. Ludzie czują 
się rozgoryczeni, oszukani, zrezygnowani. Nie mają 
siły walczyć, a przede wszystkim nie posiadają od-
powiednich instrumentów, aby zadbać o swój byt 
i najbliższej rodziny. Zadaniami pracownika socjal-
nego jest motywowanie klientów do działania, po-
moc w sporządzaniu różnych dokumentów, kom-
pletowanie ich, wypełnianie druków. Zdarza się, że 
jeździmy z podopiecznymi do różnych instytucji np. 
do sądów, placówek zdrowia czy placówek eduka-
cyjnych. Informujemy, gdzie powinni się zgłosić 
w celu uzyskania szerszej, specjalistycznej pomo-
cy. Wielokrotnie spełniamy rolę powiernika. Ludzie 
nam ufają, uważają nas za osoby kompetentne 
i  posiadające doświadczenie w  różnych dziedzi-
nach. Czasami dyskretnie musimy ich kontrolować, 
ponieważ, gdy mają oni świadomość tego, że ktoś 
interesuje się ich rodziną czują się bardziej zobowią-
zani do podejmowania wyznaczonych działań. Zda-
rza się, że ludzie nie rozumieją, że chcemy im po-
móc. W takich sytuacjach buntują się, demonstrują 
swoje niezadowolenie. Jednak takie zachowania nie 
zrażają nas do działania. Rozumiemy, że wkraczamy 
na ich prywatne terytorium i mogą czuć się niekom-
fortowo. Co nas najbardziej cieszy? Gdy po długiej, 
mozolnej pracy rodzina jest w miarę zmotywowana 
do podjęcia terapii. Staje się coraz bardziej niezależ-
na i „powoli wychodzi z dołka”, w którym znajdowa-
ła się przez wiele lat.

Marta Maciejewska

W OPS pracuję od 1993 r. na stanowisku spe-
cjalisty pracy socjalnej. Terenem mojego dzia-
łania jest Kobylnica i Widzino. Prywatnie jestem 
związana również z  Gminą Kobylnica ponieważ 
od urodzenia jestem jej mieszkanką. Trudno mi 
określić liczbę klientów, którymi się zajmuję, 
ponieważ jest to niemożliwe. Są to klienci stali, 
okresowo korzystający z  pomocy. Są również 
tacy, którzy z  pomocy korzystają jednorazowo. 
Każdy mieszkaniec niezależnie od sytuacji ma-
terialnej może zwrócić się o udzielenie wsparcia 
i  porady dotyczącej problemu związanego z  ży-
ciem codziennym, którego nie jest w stanie sam 
rozwiązać. Staram się jak najlepiej wykonywać 
swoje obowiązki, zaangażowaniem i życzliwością 
zmieniać ludzkie cierpienie i  bezradność w  siłę 
i  zdolność do samostanowienia dając nadzieję 
tym, którzy ją utracili wykorzystując swoją wiedzę 
i kompetencje zawodowe. Praca dla mnie wiąże 
się z  dużą odpowiedzialnością za los drugiego 
człowieka , który nierzadko bez odpowiedniej 
motywacji nie chce podjąć współpracy i działań 
do zmiany swojej sytuacji. Oprócz codziennych 
zadań i obowiązków uczestniczę przy tworzeniu 
lokalnego programu ochrony zdrowia psychicz-
nego dla Słupska i Powiatu Słupskiego. Uczest-
niczę także w  pracach przy tworzeniu strategii 
problemów społecznych dla naszego powiatu. 
W ramach współpracy z policją przeprowadziłam 
zajęcia doskonalące z  zakresu przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie. Nie mogłabym realizować 
swoich zadań bez udziału współpracy z  innymi 
służbami pomocowymi jak kuratorzy sądowi, po-
licja, pedagodzy, służba zdrowia czy też z innymi 
instytucjami, dla których pomoc społeczna jest 
tka samo bardzo ważna, tak jak dla mnie.

Irena Kralska

W  Ośrodku Pomocy Społecznej  w  Kobylnicy 
pracuję od kwietnia 2010 r. Posiadam dyplom 
pracownika socjalnego. Moi podopieczni miesz-
kają w Zajączkowie, Kwakowie, Maszkowie. Lu-
buniu, Żelkach, Żelkówku, Płaszewie, Kruszynie 
i  Luleminie. To duży obszar działania. Na brak 
pracy nie narzekam. Praca w terenie do łatwych 
nie należy. Sporo czasu poświęcam na wywiady 
środowiskowe i na bezpośrednie kontakty. Dużo 
satysfakcji sprawiają mi pozytywne efekty mojej 
pracy, kiedy to moi klienci zaczynają radzić sobie 
z problemami dzięki moim podpowiedziom. No-
wych spraw ciągle przybywa. Coraz więcej osób 
zwraca się nie tylko o pomoc finansową, ale tak-
że o pomoc w dożywianiu dzieci w szkołach czy 
też w kierowaniu do różnych placówek wsparcia. 
Sporo spraw dotyczy wydawałoby się prostych 
porad dotyczących codziennego życia, ale prze-
cież tak bardzo ważnych dla ludzi potrzebujących 
na co dzień wsparcia i pomocy. Sporo naszych 
podopiecznych korzysta z darów żywnościowych 
pobieranych z  Banku Żywności. Są to artykuły 
spożywcze wysokiej jakości. 

Sławomir Daleki

Od redakcji – Wszystkim pracownikom Ośrodka 
Pomocy Społecznej z okazji ich święta składamy 
życzenia wielu sukcesów w  pracy zawodowej 
i w życiu osobistym.� TW
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Piłkarski poker

Zakończyła się runda jesienna rozgrywek 
piłkarskich słupskiej grupy klasy A w sezo-
nie 2012/2013.  W ostatnim meczu druży-
ny z  gminy Kobylnica grały ze zmiennym 
szczęściem. Nasza niegdyś markowa dru-
żyna Sparta Sycewice doznała na własnym 
boisku sromotnej porażki przegrywając ze 
Stalą Jezierzyce 2:7. Drużyna z  Sycewic 
przeżywa wyraźny kryzys  i o  ile w rundzie 
wiosennej nie nastąpią zdecydowane zmia-
ny organizacyjne to piłkarzom Sparty grozi 
spadek do B klasy. Aktualnie Sparta zajmuje 
12 miejsce w  tabeli z  12 punktami. Słupia 
Kobylnica będąc gospodarzem w  meczu 
z  Zenitem Redkowice po zaciętym meczu 
poniosła porażkę 2:3. Mimo przegranej Słu-
pia znajduje się na 6 miejscu z dorobkiem 
19 punktów. Zawodnicy Słupi Kobylnica po-
zbawieni własnego boiska rozgrywają me-
cze w Sycewicach. Utrudnia to prowadzenie 
treningów, dlatego 6 miejsce należy uznać 
za spory sukces. Piłkarze Granitu w wyjaz-
dowym meczu wygrali z KS Włynkówko po 
samobójczej bramce 1:O. Było to bardzo 
cenne zwycięstwo odsuwające widmo spad-
ku do klasy B. Widać, że Granit otrząsnął się 

po odejściu swoich czołowych zawodników 
– braci Jadłowskich. Granit z dorobkiem 14 
punktów zajmuje 10 miejsce w tabeli. � TW

Klasa A - grupa Słupsk
I - sezon 2012/2013

M. Drużyna M PKT

1. Stal J. 13 32

2. Chrobry C. 13 29

3. Pomorze II 13 28

4. Jantaria P. 13 28

5. Barton B. 13 21

6. Słupia K. 13 19

7. Leśnik C. 13 15

8. Zenit R. 13 15

9. Włynkówko 13 14

10. Granit K. 13 14

11. Łebunia 13 13

12. Sparta S. 13 12

13. Kusowo 13 12

14. SSPN M. 13 11

Gminna Olimpiada 
Młodzieży w Tenisie 

Stołowym
14 listopada w Kwakowie odbyły się w ra-
mach Gminnej Olimpiady Młodzieży Mi-
strzostwa Gminy w  Tenisie Stołowym. 
W  zawodach wzięły udział reprezentacje 
dziewcząt i chłopców Szkół Podstawowych 
z  naszej Gminy. Wśród dziewcząt najlep-
szą reprezentacją okazała się drużyna z SP 
Kwakowo. Na drugim miejscu uplasowały 
się dziewczęta z  Kobylnicy, a  na trzecim 
zawodniczki z  SP Kończewo. Identycznie 
ułożyła się klasyfikacja wśród chłopców, 
gdzie zawodnicy z  SP Kwakowo okaza-
li się najlepsi pokonując swoich kolegów 
z Kobylnicy i Kończewa. Wszystkie zespoły 
zostały nagrodzone pucharami oraz dy-
plomami. Reprezentacja SP w  Kwakowie 
weźmie udział w  zawodach powiatowych, 
które odbędą się 22 listopada. W  roz-
grywkach tenisa stołowego wzięli również 
udział gimnazjaliści z Sycewic i Kobylnicy. 
Rywalizacja starszej młodzieży odbyła się 
19 listopada w hali sportowej w Kobylnicy. 
Gospodarze nie dali szans uczniom z  Sy-
cewic pokonując ich zarówno w  kategorii 
dziewcząt jak i  chłopców. Teraz czeka ich 
start w zawodach powiatowych. � OK

Walczyli o Puchar Prezydenta Grudziądza

W  sobotę 10 listopada młodzi zawodnicy 
Uczniowskiego Klubu Sportowego „Orzeł” 
Kończewo startowali w Otwartych Mistrzo-
stwach Grudziądza Festiwal Judo Dzieci 
o  „Puchar Prezydenta miasta Grudziądz”, 
w  których udział brali zawodnicy i  zawod-

niczki z województwa kujawsko-pomorskie-
go, pomorskiego i  zachodniopomorskiego. 
Zawodnicy „Orła” Kończewo startowali 
w trzech grupach wiekowych. Bardzo dobrze 
zaprezentował się Jakub Janikiewicz(38 kg) 
z grupy wiekowej 2002 – 2003, który zdobył  
brązowy medal. Mniej szczęścia mieli po-
zostali zawodnicy „Orła”, którzy startowali 
w  licznie obsadzonych wagach i  zajęli tym 
razem tylko punktowane miejsca. W katego-
rii dzieci rocznik 2000 -2001Klaudia Katsch-
ke(50 kg) i Karol Skóra(60 kg) zajęli V miej-
sce, a  w  kategorii wiekowej 2002-2003 
Mateusz Wyrzykowski(50 kg) zajął VII miej-
sce. Nie powiodło się natomiast Oskarowi 
Borkowskiemu(26 kg), który w  kategorii 
wiekowej dzieci rocznik 2004 - 2006 wygrał 
jedną walkę i  jedną przegrał i nie przeszedł 
do repasaży.� TW

Serdecznie zapraszamy 
wszystkie dzieci oraz 

młodzież na zajęcia break 
dance do Gminnego 

Centrum Kultury i Promocji 
w Kobylnicy

Zajęcia będzie prowadził 3-krotny Mistrz 

Polski w formacji BREAK DANCE, wielokrot-

ny reprezentant Polski z Mistrzostw Świata, 

reprezentant historycznej grupy N.A.S.A. 

Koszalin, instruktor z  wielkim doświadcze-

niem, pracujący z  dziećmi oraz młodzieżą, 

która odnosi sukcesy na arenie ogólnopol-

skiej. Nabór prowadzony będzie do dwóch 

grup: dziecięcej od 8 roku życia i młodzie-

żowej od 12 roku życia. Spotkanie organiza-

cyjne oraz zapisy odbędą się 15.12.2012 r. 

o godz. 11.00 w sali teatralnej GCKiP w Ko-

bylnicy ul. Wodna 20/4 . szczegółowe infor-

macje pod nr tel. 512 373 710 - p. Grzybow-

ski Marcin www.breakin.pl
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HUM☺R..........

Na chłodne, jesienne popołudnia 
dobrze zjeść coś pożywnego i  roz-
grzewającego. Świetnym pomy-
słem na obiady są różnego rodzaju 
zapiekanki przygotowane z sezono-
wych warzyw. Można je przyrządzić 
z makaronem i posypać ulubionym 
żółtym serem.

Zapiekanka z makaronem i kabaczkami
Składniki (na 6 osób):
- makaron rurki-jedno opakowanie
- szynka-150 g 
- 5 pomidorów
- 2 średnie kabaczki
-ser parmezan
- ser żółty
- sól , pieprz
- oliwa z oliwek

Przygotowanie: Ugotować makaron. Następnie 
skropić go oliwą z oliwek i  posypać parmeza-
nem. Całość wymieszać. Umyte cukinie pokroić 
wzdłuż na cienkie paski. Kilka plastrów cukinii 
odłożyć. Pomidory pokroić w plasterki, a szynkę 
w paski. Pokrojone warzywa i szynkę wymieszać 
z  makaronem i  przełożyć do naczynia żarood-
pornego. Wierzch zapiekanki przykryć plastrami 
cukinii i posypać startym żółtym serem. Całość 
zapiec w  piekarniku w  temperaturze 180-200 
stopni przez 25-30 minut.

Ziemniaki z grzybami
Składniki:
- 15 sztuk dużych spłaszczonych ziemniaków, 
- 15 dag pieczarek,
- 1 cebula, 
- 2 jajka, 
- 5 łyżek oleju,
- Sól, pieprz,
- Posiekana zielenina (koperek lub szczypiorek), 
- 2 łyżki startego żółtego sera, 
- 5 dag masła lub margaryny

Przygotowanie: Ziemniaki wymyć i ugotować 
w  skórkach. Gdy wystygną, obrać. Z  płaskiej 
strony skroić z każdego wierzch i ostrożnie, aby 
nie połamać bulw, wydrążyć środki. Wydrążo-
ny miąższ i skrojone wierzchy ziemniaków oraz 
posiekaną cebulę podsmażoną z  pieczarkami 
zemleć. Wymieszać masę z  surowymi jajkami 
i posiekaną zieleniną. Przyprawić farsz solą i pie-
przem, napełnić ziemniaki. Ułożyć je na natłusz-
czonej blasze, skropić tłuszczem, posypać serem 
i upiec. Podawać z ulubioną surówką.

Smacznego – Ż. J.

KULINARIA Turniej Tenisa Stołowego o Puchar 
Wójta Gminy Kobylnica

 z okazji Święta Niepodległości
11 listopada, w  sali gimnastycznej Szkoły 
Podstawowej w Kwakowie odbył się trady-
cyjny już XIII Turniej Tenisa Stołowego o Pu-
char Wójta Gminy Kobylnica z okazji Święta 
Niepodległości. Organizatorem turnieju był 
Uczniowski Klub Sportowy ‘Olimpijczyk”, 
patronat objął Wójt Gminy Kobylnica Leszek 
Kuliński. W turnieju wzięło udział 48 zawod-
ników, którzy walczyli w trzech kategoriach 
wiekowych z podziałem na płeć. W poszcze-
gólnych kategoriach zwyciężyli: Dziewczęta 
SP i Gimnazjum - Dominika Kozioł z Kwako-
wa. Chłopcy SP - Dawid Bindas z Kwakowa. 

Chłopcy Gimnazjum Piotr Kołwzan z  Przy-
tocka. Open kobiety - Magdalena Choma 
z Łosina. Open mężczyźni - Kamil Wąsowicz 
z Widzina. Najlepsi zawodnicy otrzymali pu-
chary i nagrody rzeczowe wszyscy pamiąt-
kowe upominki oraz napój i  słodki poczę-
stunek. Najmłodszy zawodnik turnieju miał 
7 lat, a  najstarszy 70 lat. W  imieniu klubu 
dziękuję sponsorom oraz wolontariuszom 
za pomoc w organizacji turnieju.

Andrzej Wojtaszek
- Prezes UKS „Olimpijczyk”
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